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PRZEDPŁATA: 


ćrocznie dla miasta Poznania 1 tal. 20 sgr. 
SA na całe Prusy 2 tal. 


dnia 2. Sierpnia 1857, 
EN O 


INSERATY: 


1 sgr. 3 fen. od wiersza na 4 szerokości 
przyjmują się tylko w expedycyi. 


Drukiem i nakładem Drukarni Nadwornój W. Deckera i Spółki w Poznaniu. — Redaktor odpowiedzialny: N. Kamieński w Poznaniu. 


Telegraficzne wiadomości. 

Paryż, 29. Lipca. — Cesarz został zaproszony do Aldersholt, skoro 
odwiedzi królowę w Osborne, w celu obejrzenia obozu tamecznego. 

Paryź, 29. Lipca o północy. — Cesarz wrócił tu wieczorem z Plom- 
bieres, A zę z 

— W dzień napoleońskićj uroczystości d. 15. Sierpnia będzie ogłoszone 
zniżenie diskonta i cen chleba i mięsa. eh 

Paryż, 30. Sierpnia. — Proces przeciw 3. Włochom sprzysiężonym roz- 
pocznie się dn. 6. Sierpnia przed sądem przysięgłych. — Canrobert dowodzić 
będzie obozem pod Chalons. ? a ; AR 

W czwartek d. 30. b. m. wyjedzie król wirtembergski do Biaritzu. 

Cesarz przepędził noc ostatnią w Chalons i dziś stanie w Paryżu. | OBRY 

Z Jass donoszą, że pełnomocnik angielski w komisyi reorganizacyjnćj, sir 
Bulwer, ma zamiar podać się do dymisyi z powodu sporu między nim a po- 
słem angielskim w Konstantynopolu lordem Redeliffem wynikłego. isa 

Dyrektor rosyjskich telegrafów, p. Spirikow przybył tu, aby się ułożyć 
o ogólną konwencyą telegraficzną. i ? ; a 

Londyn, 29. Lipca. — Baron Lionel Rothschild który złożył swój man- 
dat, został 27 b. m. bez opozycyi na nowo wybrany na członka izby niższéj. 

Patrie donosi: Minister marynarki przesłał do Brestu rozkaz, aby spo- 
dziewaną tam eskadrę jak najuprzejmiéj przyjęto. „a 

Triest, 28. Lipca. — Dziś obejrzano wodociągi, a potem był wielki 
obiad wyprawiony na parowcu Lloyda. Pruski minister v. d. Heydt wynurzył 
uczucia podziwu nad instytucyą towarzystwa Lloydowego. Minister saski 
Behr mówił o wielkich robotach austryackich przedsięwziętych w interesie nie- 
mieckim i nazwał je czynami niemieckiemi. Minister baron Bach podziękował 
i mówił o działaniu spólnem Austryi z Niemcami bez drobnych zawiści. Głę- 
bokie wrażenie. ; ; 

Ateny, 25. Lipca, — Wszystko się w Grecyi obrodziło. Błogosławione 
żniwo. Król bawi we wsi Kephissia. 

Konstantynopol, 25. Lipca. — Częste pożary. Odbył się ślub Ethem 


baszy z sułtanką dnia 23. b. m. ` Sułtański irade dozwala wrócić emigrantom - 


multańskim i wołoskim do księstw. 

Bombaj, 1. Lipca. — Jenerał Barnard spodziewa się wciąż posiłków, 
aby rozpocząć działania przeciw zbuntowanym sepoisom. Armia bengalska już 
nie istnieje, wszędzie powstanie w wyższych prowincyach, nawet w Nizam. 
Dawny król OQudy i jego ministrowie osadzeni w warowni William, ponieważ 
są obwinieni o sprzysiężeni. 


Berlin, 1. Sierpnia. — N. Pan raczył następującym francuskim urzędni- 
kom cesarskiego dworu i państwa nadać ordery orła czerwonego: 1) drugićj 
klassy: podpułkownikowi margrabiemu Toulongeon i prefektowi departa- 
mentu du Doubs hr. La Peyrouse de Bonfils w Besançon. 2) trzecićj kl. 
szembelanowi hr. de la Bódoytre, koniuszemu hr. Riancourt i podprefe- 
ktowi wicehrabiemu de Bony w Pontarlier; 3) 4 kl.: merowi Barral w Mor- 
teau i byłemu merowi Pertusier tamże, i 


„  Najj. Pan raczył zamianować radzcę rej. Bon w Szczecinie nadradzcą re- 
Jencyjnym i assesora Herrose w Stralsundzie radzcą rejencyjnym, tudzież 
assesora Solms w Nissie garnizonowym auditorem. 


— Uniwersytet berliński obchodzić będzie uroczyście na sali swój w dniu 


3. Sierpnia pamiątke poświ coną założycielowi swe ł PANTE 
derykowi Wilhelmow, III i y y i swemu zgaszemu Kro y 


Berlin, 31. Lipca. — Najj. cesarzowa rosyjska matka i wielki ksiaż 
Michał odjadą w sobotę rano o godzinie 9éj ztąd Pean ACME RZE 
Szczecina i tam przybędą około godziny 12ej. Najj. Pan odprowadzi swą ce- 
sarską siostrę aż do Swinemiinde. W Szczecinie dostojne osoby wsiądą na 
statek parowy pocztowy »Adler« i popłyną na nim aż do Swineiniinde, gdzie 
się znajdują parowe okręty rosyjskie. Do Swinemiinde przybędą dostojni po- 
dróżni między 4 a 5 godz. po południu, Król Jmść towarzyszyć będzie cesa- 
rzowćj do okrętu parowego i tam się pożegna z dostojną swą siostrą. N..Pan 
wróci do Szczecina na parowcu »Divenow«, 

— Dowiadujemy się z pewnego źródła, iż wygotowano projekta do prawa 
lichwiarskiego, które będą przyszłemu sejmowi przedłożone, 

— Minister finansów Stanów Zjednoczonych wydał rozporządzenie, mocą 
którego podwyższono bonifikacyą za wywożony ze Stanów Zjednoczonych 


tego wrażenia, jakiego się spodziewano. 


zagranicę cukier rafinowany z 13 na 24 cts. za funt. Jest to ważną rzeczą dla 
handlu pruskiego. ot | |- 

— Najświeższe wiadomości.  Disraelego interpelacya we względzie 
powstania indyjskiego, nie wywarła zamierzonego skutku, ani niepozostawiła 
Wniosek jego przepadł, a natomiast 
lorda J. Russla przyjęto, bo pierwszy zawierał niezaufanie do rządu, drugi zaś 
rząd popiera w obecnem nieszczęściu. Parlament nie robi opozycyi, chcąc się 
okazać patryotycznym i jednomyślnym z rządem, gdzie chodzi o posiadanie 
Indyi. Jeżeli ma być ono zabezpieczone, natenczas zachodzi kwestya jak mają 
być w przyszłości administrowane Indye, które przychodzi na nowo zdoby- 
wać. Już to za Foxa czasów przepadło ministerstwo z swym wnioskiem o od- 
danie tych kolonii pod opiekę i kontrolę rządu, jakkolwiek był wniosek bar- 
dzo względny i wolnomyślny dla towarzystwa wschodnioindyjskiego. Dziś z po- 
trzeby robią cnotę i chcą już lepićj rządzić Indyami, które dawnićj za skarbonę 
swych zysków kupcy angielscy poczytywali i dziś tak okropne straty pono- 
szą, że bodaj rozrachunek balans wiekowy na ich stronę przeważy. Jeszcze 
dziś niewidać tak jasno okropnych następstw na giełdzie londyńskićj, jakkol- 
wiek na niéj, jak po wszystkich giełdach europejskich chwieją się interesa, 
upada zaufanie do papierów, a z tem chwieje się powszechny kredyt. Już i tak 
ciężko o pieniądze, a cóż dopiero się stanie, gdy skarbona europejskiego kre- 
dytu wypróżni się na wielką wyprawę przeciw zbuntowanym sipoisom. 
Ogniwa ogromnego łańcucha kredytu europejskiego bardzo się obecnie słabią. 


- Niepomyliliśmy się w naszym przeto sądzie, gdy w pierwszćj chwili odebra- 


nych wiadomości telegraficznych zwróciliśmy uwagę, na zawisłość kredytu 
powszechnego od: buntu sipoisowego wówczas nie w tak wielkich rozmiarach 
jak dziś wybuchłego. Wysyłane z Anglii posiłki bodaj wystarczą na straże po 
niezmiernych przestrzeniach państwa indyjskiego, a przeciw nim stoją zastępy 
sipoisowe, wyćwiczone. w szkole angielskićj. Końca wypadków przewidzieć 
niemożna, ale że nadchodzą chwile próby dla Anglii, jakich jeszcze niebyło, to 
jasno jak na dłoni. A przecie Albion hardy i nie traci otuchy, jakkolwiek ze- 
wsząd dybią na niego i chcą korzystać z jego kłopotów. 

— Drugą kwestyą największą jest sprawa wyborów w księstwach nad- 
dunajskich. Paryski korespondent Norda donosi, że rząd francuski porozu- 
miał się z poselstwami Rosyi, Prus i Sardynii względem protestacyi którą pan 
'Thouvenel ma przedłożyć przeciw wyborom z dn. 19, b. m. wezyrowi, z we- 
zwaniem o ich unieważnienie, a na przypadek, jeżeli książe Vogorides na swą 
odpowiedzialność działał, o jego oddalenie z Multan. 

Hairólesiwo Polskie. 
il Warszawa, 28. Lipca. — Do namiestnika naszego w Królestwie Pol- 
skiem: 

Celem podania mieszkańcom naszego Królestwa Polskiego sposobów miej- 
scowych kształcenia się w nauce lekarskićj i uchylenia tem braku lekarzy, uzna- 
liśmy za dobre ustanowić w Warszawie wyższy naukowy zakład lekarski, 
z nadaniem mu tytułu Cesarsko- Królewskiej Medyko - Chirurgicznćj Akademii. 

Zatwierdziwszy przedstawione przez was, w wykonaniu woli naszćj i roz- 
poznane w Radzie państwa, ustawę i etat pomienionćj akademii, rozkazujemy: 
ogłosić takowe stósownie do przepisów i wprowadzić w wykonanie na zasa- 
dzie postanowionych w tym względzie przez radę państwa a przez nas po- 
twierdzonych przechodnich tymczasowych urządzeń, pozostawiając wam ozna- 
czyć, wedłag bliższego waszego uznania i po zniesieniu się z ministrem oświe- 
cenia narodowego, czas otworzenia, niemnićj porządek i sposoby stopniowego 
rozwinięcia akademii. 

Na oryginale własną J. C. K. Mości ręką podpisano: Aleksander. 

W. Carskiem - Siele, dnia 4. Czerwca 1857. 

— Najj, Pan, w skutku przedstawienia księcia namiestnika królestwa, do- 
zwolił wychodzcom polskim: Antoniemu Xaweremu 2ch imion Bellefroy, Mi- 
chałowi Godowskiemu, Nikodemowi Dąbrowskiemu, Konstantemu Ambroże- 
wiczowi, Ignacemu Myśliborskiemu i Stanisławowi Sakiewiczowi, z których 
pierwszy przebywa w Szwajcaryi, drugi w Prusach, wszyscy zaś inni we 
Francyi, powrócić do Królestwa Polskiego, na zasadach najwyższego ukazu 
z d. 27. Maja r. z. 

— Na zasadzie najmiłościwszego manifestu z d. 26. Sierpnia 1856 T., do- 
zwolono powrócić z Syberyi do Królestwa Polskiego, byłym przestępcom po- 
litycznym: Wojciechowi Kraińskiemu i Michałowi Korzeniewskiemu. i 

— Kancellarya warszawskiego komitetu cenzury, podaje do wiadomości 
osób interesowanych, że po odbiór paczek z książkami w różnych czasach na 
granicy zatrzymanemi, kaźdo dziennie zgłaszać się można. 

— Kurator okręgu naukowego warszawskiego podaje do wiadomości osób 
interesowanych, iż z decyzi wyższćj, zaprowadzoną zostaje z początkiem roku 


szkolnego 1857 na Smy, pensya żeńska rządowa, o Scia kląsąch w Warszawie. . 
Celem tój pensyi będzie podać rodzicom wyższego i średniego stanu możność, 


dania swoim córkom wychowania odpowiedniego stanowi, EO i zgo- 
dnego z przeznaczeniem kobiety. W pomienionćj peasyi wykładane będą: nauka 
religii i historya śta, języki: polski, rosyjski, francuski i niemiecki, arytme- 
tyka, wiadomości z nauk przyrodzonych i gospodarstwa domowego, jeografia, 
historya, pedagogika, kaligrafia, rysunki i roboty kobiece. Prócz tego uczen- 
nice mogą się uczyć: muzyki, śpiewu, tańca, języka angielskiego i włoskiego. 
za ponoszeniem oddzielnie kosztu ze strony rodziców. Do pensyj przyjmują 
się uczennice wyższego i średniego stanu wyznań chrześciańskich, od lat 9 da 
13 wieku. Pierwszeństwo w pomieszczeniu mają córki szlachty i urzędników. 
Pensyonarki będą przyjmowane do tych klass, do jakich się okażą na egzami- 
nie usposobione, Do 1ćj klassy powinny umieć katehizm, pisać i czytać po 
polsku, tudzież cztery działania arytmetyczne, do innych zaś klass potrzeba 
umieć te przedmioty i w tym stopniu, jakie są niezbędne do nalężytego słu- 
chania nauk w tych klasach. Uczennice przychodnie do tego zakładu, przyj- 
mowane nie będą. Pensyonarki mieć będą w pensyi utrzymanie, naukę, po- 
trzeby szkolne i pomoc lekarską w chorobie; odzienie zaś i pościel sprawiać 
mają sami rodźice. Opłata od każdćj uczennicy ustanowioną jest po rsr. 450 
rocznie; prócz tego w pierwszym roku wnosi się na raz jeden ia początkowe 
potrzeby rubli srebrem 15. Opłata uiszcza się w półrocznych ratach z góry 
od 15go do 25go Sierpnia, i od 1go do 10go Stycznia; opłata zaś jednorazowa 
na pierwsze potrzeby, wnosi się razem z opłatą na pierwsze półrocze. Osoby 
pragnące pomieścić swoje córki na tćj pensyi od początku r. 1858, winny zło- 
żyć swoje podania w zarządzie okręgu naukowego warszawskiego, z dołącze- 
niem dowodów następujących: 1) metryki urodzenia i chrztu kandydatki; 
2) świadectwa o pochodzeniu; 3) świadectwa szkolnego o sprawowanin się 
i postępie w naukach, jeżeli kandydatka pobierała nauki w jakim zakładzie; 
4) świadectwa o dobrym stanie zdrowia i szczepionćj ospie przez lekarza wy- 
danego; 5) deklaracyi z poręczeniem osoby zasługującćj na zaufanie i mieszka- 
jacéj ciągle w Warszawie, że uczennica będzie przez nią przyjętą, jeżeli uzna 
zwierzchność za potrzebne uwolnić ją lub usunąć z zakładu. K. w. 

-~ Miło nam zawsze zapisywać w kronice naszćj to wszystko, co uczy- 
nione przez pojedyncze osoby czyni zaszczyt całemu krajowi. Dowiadujemy 
się, że przed rejentem Antonim Korzeniowskim w Warszawie zeznany został 
kilka tygodni temu akt przez W. Jana Leśniewskiego, dziedzica dóbr Kuczyna 
w okręgu tykocińskim gubernii augustowskićj, mocą którego szanowny ten 
obywatel, dawnićj pobierający nauki w instytucie gospodarstwa wiejskiego 
i leśnictwa w Marymoncie, jako najpierwszy zapisany w poczet uczniów otwie- 
rającego się tego zakładu, na koszt rządu przyjęty, od którego pobierał sty- 
pendyum w kwocie rsr. 120 rocznie, następnie przez pilność, pracę; oszczędność 
i uległość władzy przyszedłszy do téj zamożności, że bez uszczerbku swych 
spadkobierców może dziś wypłacić dług wdzięczności tak dobroczynnćj insty- 
tucyi, złożył do banku polskiego rsr. 5000 w liście zastawnym z 6 kuponami, 
tytułem darowizny na fundusz wieczysty dla instytucyi rzeczonćj. Od tćj sumy 
procent ma służyć corocznie jako stypendynm na utrzymanie jednego ucznia 
w instytucie gospodarstwa wiejskiego i leśnictwa w-Marymoncie. Darujący za- 
strzegł, aby w wyborze kandydatów na to stypendyum trzymano się zasad 
następujących: 1) mają być przyjmowani synowie obywateli Królestwa Pol- 
skiego bez różnicy stanu, szczególńićj synowie ofityalistów gospodarstwem tru- 
dniących. się, którym rzeczywiście brakuje funduszu na umieszczenie się w tym 
zakładzie; 2) z przedstawiających się kandydatów na to stypendyum temu 
dawać pierwszeństwo, który okaże najwięcćj zdolności, przygotowawczych 
nauk i praktyki gospodarskićj do postępowania dałój z korzyścią w zawodzie 
gospodarskim; 3) że gdyby: się zdarzył pomiędzy kandydatami który nazwiska 
Leśniewskich, złożył dobrze egzamin wstępny i miał powołanie do gospodar- 
"stwa, winien mieć pierwszeństwo w otrzymaniu stypendyum przed wszystkiemi 
innemi. Jeżeli złożona suma oddana będzie na procent większy niż 44, to 
reszta nad złotych 800 czyli rsr. 120 tworzących Alany ma być prze- 
znaczona na nagrody: w książkach gospodarskich rozdawane dla uczniów celu- 
jących w instytucie marymonekim, Darowujący objawił w końcu życzenie, 
aby akt darowizny o którym mowa, był odczytany publicznie przy każdem 
"zamknięcia kursów instytutu, ażeby młodzi mający być z czasem obywatelami 
kraju, postępując także drogą pracy, oszczędności i uczciwości, i przyszedłszy 
-do dobrego bytu, chcieli być również wdzięcznymi i nie zapominali o biednych 
-swych braciach, bo kto daje, temu dano będzie. K. W. 

; Brancya. à 
, Paryż, 27. Lipca. — Monitor zamieszcza dziś prawo powołujące 
100,000 ludzi z klasy 1857 r. pod chorągwie na rok 1808. 

— W radzie stanu roztrzygnięto kwestyą względem obsadzenia posady 
wielkiego jałmużnika, Kardynał Morlot zostanie nim, aby uniknąć wszelkiego 
starcia się z arcybiskupem; pod nim będą jałmuażnikami armii lądowej i floty 
księża Parabere I Coquereau. Ksiądz Canino, który nie ubiegą się za dostojeń- 
stwami, ustąpił dobrowolnie. Patrie powiada o arcybiskupie paryskim kardy- 
nale Morlot, że połączenie w nim obu godności nie jest nie nowego, pónieważ 
pan Talleyrand (Aleksander) i książę Croy zarazem byli arcybiskupami pary- 
skimi i wielkimi jałmużnikami, Zresztą ten urząd jest teraz tylko posadą hono- 

_ rową, która prałata zbliża do dworu, ale nie nadaje mu jak dawnićj, prawa do 
mięszania się wręcz w sprawy duchowne, wojenne i marynarskie. 
JL o Bazylika w St. Denis ma być zupełnie tak wyrestąurowaną, jak była 
w Xill wieku. Wieże mają być ukończone, nawa zagłębiona i osobny sklep 
‘dla panujących z dynastyi napoleońskićj. ; ; 
>u e Między: panem Thouvenelém a lordem Redéliffem w Konstantynopolu 
taka zaciętość panuje osobista, iż jeden z nich będzie znagłony ustąpić. Oba- 
wiają się, aby p. Thouyenel nie został znaglony opuścić Konstantynopoł. 

— Książę Napoleon wróci z Anglii w środę do Hawru, 

Paryż, 28. ica: — Koszta na wybudowanie nowych bulewarów se- 
wastopolskich po lewym brzegu Sekwany aż do płacu św. Michała, będą po- 
kryte przez miasto Paryż w dwóch częściach, a w trzecićj przez państwo. 
Ostatnia nie ma przenosić 12 milionów fr. Prawo w tćj mierze, na które w d. 
26. Maja ciało prawodawcze tak niechętnie głosówało, a w senacie d. 2. Czer- 
wea potwierdzono , dziś umieścił Monitor. Państwo zapłaci oprócz 12 milio- 
nów jeszcze 3 miliona za przestrzeń przeznaczoną na hotel Cluny. i na muzeum 
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termów. Całe bulewąry kosztować będą przynajmnićj 37 do 38 milionów fr. 
na którę samo Aj złoży 25 milionów franków. 

— Most na łańcuchach pod Sureuil przez rzekę Charente zbudowany, 
pękł pod ciężarem wozu ciągnionego przez wiele koni. Człowiek tylko jeden 
utracił przy: tem życię. | 

— Piękny starożytny kościół w Vesaignes sur Marne w departamencie 
wyższćj Marny zapadł się w poniedziałek. Proboszcz zaledwie skończył'mszą 
i wyszedł, aliści część podniebienia spadło wraz z wiązaniem na posadzkę 
kościelną. GA 

(Z kor. Cz.) Rząd nie ograniczył się na przyspieszeniu pogrzebu Bóran- 
gera i konsygnowaniu w koszarach ganizonu departamentu sekwańskiego; dał 
on nadto rozkaz pułkom stojącym w Wersalu,- St. Germain, Melun itd. wzięcia 
na 6 dni żywności i pomaszerowania pod Paryż. Rząd pokazał się czujnym, 
nawet może zbytecznie. Jedni utrzymują, że repubłikanie są uorganizowani 
na sekcye jak dawnićj, Że sekcye były w ruchu, że po obrachowaniu się 
w wyborach, śmiałość sekcyi się podniosła; drudzy utrzymują, że republika- 
nie nie mieli żadnego zamiaru, że ograniczyliby się na cichćj manifestacyi. Ostro- 
ności wzięte przez rząd, zrobiły niejakie wrażenie szczególnićj w okolicach, 
Wersal nie wiedział jak tłumaczyć wyjście pułków. Rząd pokazał, że nie 
ścierpi nawet złej miny, że jest gotów na wszystko. Fakt ten potwierdza com 
wam dawićj doniósł o gotowości rządu na każdy, choćby fatałny przypadek. 
Marszałkowie mają gotowe rozkazy. Cała armia francuska jest karną a nawet 
wylaną i temu nawet republikanie nie przeczą. 

. Wyjąwszy Gazetę francuską i Union, wszystkie dzienniki piszą pa- 
negiryki Berangera. Poeci wytrząsają wiersze jak z rękawa. Béranger był 
epikurejczykiem, który zrobił wiele złego obok dobrego. Główną jego zaletą 
była dobroć i szlachetność popędów. Syn naturalny biedny, i długo biedny. 
Béranger. nie pokazał nigdy uczucia zazdrości, W ostatnich. latach wpłynęły 
na niego dwie zakonnice: ciotka i siostra. Univers zapewnia, że Bóranger 
umarł przykładnie, Béranger nie zostawił ani pamiętników, ani słownika lu- 
dzi, których znał, zostawił tyłko 43 piosnek. 

„Mówią: coraz, głośnićj o zamiarze. jaki ma mieć cesarz zaprowadzenia mo- 
dyfikącyi w głosowaniu powszechnem,, drogą Senatus Konsultu. 

Zapewniają, że Anglia skłania się do dania satysfakcyi Francyi i rządom 
włoskim, i że myśli wziąźć, środki przeciw Mazziniemu i niektórym innym 
emigrantom. Prowadzi się o to żywą korespondencya między rządami intere- 
sowanymi a Anglią. Rząd francuski posłał do Włoch komisyą w celu wyświe- 
cenia zamachu dwóch Włochów na życie cesarza. Proces Włochów o których 
mowa, będzie ważnym. 

Dzienniki rządowe wyrażają się systematycznie dobrze o Anglii, nawet 
orozprawachjparlamentarnych wytoczonych z powodu projektu, jaki ma Francya 
posłania posłania do kolonii pewnćj liczby murzynów wolnych. Constitution- 
nel nie obraża się, czujnością parlamentu i wykazuje dobrą wiarę rządu angiel- 
skiego: w tym przedmiocie. W przekonaniu rządu ER system wolnego 
przeprowadzania do kolonii murzynów: wolnych, ma się przyczynić do zniesie- 
nia niewoli. Dzienniki rządowe nie mówią ani słowa o kanale sueskim, po- 
mimo drugiego głosu Palmerstona. 

Cesarz jest spodziewany w Paryżu w sobotę. Wakacye cesarza nie będą 
tego, roku tąk długie i tak spokojne jak roku przeszłego, Potrzeba pracy na 
wewnątrz i ną zewnątrz. bije w oczy. Umysły są wytężone na następstwa 
podwójnego widzenia; się korony. francuskićj z angielską, a może i z rosyjską. 

P. Lamarche, redaktor Siecla, ogłosił broszurę pod tytułem: Z Europe 
et la, Russie. Remarques- sur le siège: de Sevastopol et la paix. de, Parts, 
Consequences probables, Autor twierdzi, że przymierze francuskoangielskie 
zrobiło się samo, i że dla tego jest trwałe; że, w. ks. Konstanty przybył do 
Paryża; dla rozerwania tego przymierza, lecz że zamiar mu się nie udał.” Pan* 
Liamayche napomyka z żalem o tem, coby się zrobiło w Europie, gdyby pokój 
nię został podpisanym i gdyby wojna była poprowadzona jeden rok dłużćj. 

Dzisiejszy. Co nstitutionnel. wspominając. po raz pierwszy. o prośbach 
szlachty litewskićj, białoruskićj itd.,. zdaje się, jakby występował z opozycyą 
przeciw. Rosji. ; ' 

Prace około obozu w Szampanii idą spiesznie. -Trudnią. się niemi dwa 
bataliony saperów i jeden batalion piechoty. Pulki gwardyjskie gotują się do 
reprezentącyj, teatralnych, które przypomną reprezentacye krymskie, Jeżeli 
cesarz ma udać się do: Niemiec, uda sig do nich z. obozu. 

Dnia. 15. Sierpnia, będzie dana zabawa dzienna na polu marsowem, przed- 
stawiająca wieżę Małąchowy, którą będzie zdobywała brygada piechoty. Lud 
paryski lubi. podobne widowiska. 

Eskadra admirała; Lyons jest: codzień spodziewaną. w „Tulonie... Będzie ją 
fetował admirał Trehouart. ; 

Wystawa sztuk pięknych została zamkniętą na dni ośm. Odbywa się 
w nićj przedstawienie obrazów. 

W przysionku dawnego: Panteonu postawiono dwa posągi rzeźbiarza 
Maindron, przedstawiające cuda: $. Genowefy. —— ; 

Dziś odbył się w Notre pee Esin Lassus, architekta przydzielo- 
nego do. tego kościoła, który umarł w. Vichy., P. Lassus pracował od 1848 r. 
nad naprawą Notre Dame. Była to praca trudna. ` AR Tiia 

Rada stanu rozjechała się na wakacye i nie wróci aż d. 15. Października: 

Mamy ciągłe i ogromne upały. O dobrych żniwach mikt nie wątpi.  Pe- 
wmość. urodzaju, od którego zależy głównie stan ekonomiczny każdego kraju, 
zaczyna wpływać na giełdę i ją TREI Spodziewają się dobes podwyżki 
mimo wyludnienia giełdy. Spade są "na wsi, ale takataty łączą” ich 
z gięłdą i z Paryżem. SiS szyk Jed HAYS 


Anglia. 

Londyn, 26. Lipca. — voltais Comedii jak wiadomo, iż Anglicy za- 
strzelili admirała Rynga, pour encourager les tres. Błogosławieństwem cza- 
rownie pożegnała prasa odjężdzającego do Indyi sir Collińa Campbella, aby go 
wedle tejże zasady udoskonalić: * Gdzicindzićj wychwałają wodzów przed róż- 
poczęciem RE w Anglii ich ganią. Gdzieińdzićj pragną podnieść ener- 
Bią wodza pochwałami, w. nglii naganami, “Można AEA O Stórowność 
różnych metod, a różnica prawdziwa zachodzi między Áñglikami a innemi na- 
rddami. Times dostaje kurczów i wściekłośći krymskićj, Woła czemu nie 
wyliczają pułków wysłanych do Tndyi;” czemu wodzów nie wybierano zdol- 


zejszych. Dziś nięco się uspokaja i powiada, że na koniec ministrowie za- 
ŻE pojmować kc Mi i zdania. „Odgrywa więc Times tę samą 
rolę, jak podczas wojny wschodnićj pierwszćj 707 stne gloria. Podobno G. 
Anson, były wódz naczelny armii wschodnioindyjskićj umarł na febrę timeso- 
wą. Bardzo łatwo to się stać mogło, kiedy dowódzcy wyprawy perskićj pod 


do Anglii, f 
A Posiłki wysłane do Indyi wyndszą dotą 4800 głów. , 
— Sir Collin Campbell z jenerałem Straubenzee jadącym do Chin przy- 
byli d. 16. Lipca na statku parowym »Vectisa z Marsylii do Malty. | 
— W Bath uroarł w tych dniach admirał Buller. Liczył lat 97 wieku. 
Londyn, 28. Lipca. — Neue Preussische Zeitung pisze o liście 
Ledru Rollina, co następuje: podaliśmy. niedawno skróconą osnowę listu, 
w którym Ledru Rollin protestuje przeciw oskarzeniu jego o udział w spisku 
na życie cesarza Francuzów. Ponieważ teraz paryski Constitutionnel wy- 
stępuje z notą przeciw temu listowi i stara się uprzedzić wpływ jego na opl- 
nią publiczną w Anglii, przeto dajemy osnowę całego listu Ledru Rollina, jak 
następuje: - ? i 
Rzeczą jest jasną, że pan Bonaparte stracił głowę w skutek ostatniego 
i świetnie odniesionego zwycięstwa przez demokratyczne stronnictwo w Paryżu 
i dał się uwieśdź do kroków. awanturniczychi Strach i przerażenie omgliły 
jego ducha. Wczora spowodowało straszydło Berangera, iż słynne szczątki 
odprowadziło wojsko trzydziestotysiączne na miejsce ostatniego spoczynku. 
Każdy żołnierz był opatrzony w 00 nabojów i żywność na dai trzy, i dano 
im srogi rozkaz: Dalój na Barbarzyńców! 1 któż był owymi Barbarzyńcami? 
250,000. wyborców republikańskich w Paryżu. Dziś stara się za pomocą czar- 
nego i straszliwego spisku opinią publiczną napełnić przerażeniem i usiłuje z wła- 
ściwą sobie zaciętością przetworzyć plan, który przed 4 miesiącami wymyślił, 
przysyłając do mnie ajenta podszczuwającego, a którego ja oddałem na pogardę 
publiczną. Owoż przeto, jak za czasów tyranów starćj Grecyi i Rzymu moje 
nazwisko umieszczono na liście proskrypcyjnćj, jakkolwiek nigdy owych tak 
zwanych sprzysiężonych, o których pań: Bonaparte mówi, że ich w ręku po- 
siada; nieznałem lub niewidziałem i z którymi nigdy ani w sposób pośredni ani 
bezpośredni niemiałem styczności, jak to najuroczyścićj zaręczam, Utrzymuję 
to za prawdę niewzruszoną. Ależ na co się to przyda. Czynny udział, jaki 
brałem w nowych wyborach wystarczył do wpojenia nowego zapasu nienawi- 
ści w umysł pana Bonapartego i do przejęcia go pragnieniem gorącem do na- 
sycenia swój zemsty, Przysięgam uroczyście, że jego publiczne oskarzenie, 
niemające najmniejszego dowodu, co większa najmniejszego cienia prawdopo- 
dobieństwa, nie ośmieli się na mnie podnieść oczu przed zwyczajnym i wolnym 
sądem. Ale sądu zwyczajnego niedomaga się pan Bonaparte, Przed sądem atoli, 
który drwi ze sprawiedliwości, który sądzić będzie nieobecnego oskarzonego, 
nieznającego procedury i zeznań świadków, a nawet. nięznającego oskarzeń, 
tam gdzie niema. ani, przysięgłych ani obrońców — przed takim sądem będzie 
oskarzony niechybnie. i bez litości zaocznie uznany winnym nie z innego po- 
wodu tylko dla tego że jest nieobecnym, chociażby był podejrzany o skradze- 
mie wież na kościele Notre Dame lub wież na opactwie Westminsterskim. Re- 
szta owa barbarzyństwa w przepisach kodeksu cesarskiego tworzy, największe 
przeciwieństwo do, praw angielskich. Jedynym byłby pan Bonaparte, któ- 
ryby zyskał na tym planie. „Cel tego planu jest jak na dioni i daje się zebrać 
w następujących słowach: ponieważ jesteś skazany. na cały przeciąg Życia 
twojego, napróżnobyś. się starał obeenością swoją ujść drugiego potępienia; 
raz będąc w moim ręku, będzie los, twój rozstrzygniętym i nie cię nie obroni 
„przed zgniciem . w moich. więzieniach. Projekt tego rodzaju nie miałby nie 
trudnego w istocie, . Potrzeba tylko znaleźć weFraneyi trzech sędziów, którzyby 
uznawszy winnym pana Bonapartego zdrady stanu, tak dalece się poniżyli, 
iżby. się stali jego pomocnikami, potrzebą tylko zagranicą znaleźć rząd, któ- 
ryby był dość podłym do wykonania takiego wyroku, aliści wygnaniec polity- 
czny. pozbawionymby. został ostatniego. przytułku na ziemi, ostatnićj otwartćj 
ościny, Bolećby wówczas przyszło, a nawet przeklinać samą cy wilizacyą ; 
bo pod panowaniem tyranów starćj, Grecyi i.starego Rzymu pozostał uczciwym 
patryotom jeszcze jakiś. przytułek na pustyni. lub za, murami jakowćj fortecy, 
- dako wydanie w przypadkach, gdzie chodzi.o zwyczajną zbrodnią , zga- 
dza się, z pospolitem prawem.i zasługuje być powitanem jako błogosławieństwo 
«pokoju i ducha światłego wieku, tak tez.zastósowane do. politycznych czynno- 
ści, byłoby plama, bańbiącą. cywilizacyą, i. hańbą ludzkości, , Naród, któryby 
zdołał się nakłonić w.skutek. ziemskich widoków lub. chwilowego interesu do 
„wydania, pogrążyłby, się w.najnikczemniejszćj hańbie. Ale; na to. powiedzą, 
żę; tu nie, chodzi o; czyny, polityczne, tylko. o morderstwo.: O morderstwo? 
„W rzęczy. samćj! „ Gdzież dokonano morderstwa? Oskarzenie nie ośmiela się 
„nawet, wyrzec, ;z8 był. początek, wykonania, Mówi.o.spisku,:0 sprzysiężeniu, 
„a to nadzwyczaj rzecz zmienią, bo nawet najbardzićj ziejące drakonizmem prawo 
uznaje zasadę, że dopóki zamach nie odbył się, sprzysiężeni mogli. jeszcze 
swój. zamiar -zmienić.. Następnie kiedy. się mówi o spisku, ściąga się to ko- 
niecznie do zbrodni politycznćj, bo wyrażenie spisek we francuskiem prawo- 
dawstwie. wyłącznie. się odnosi; do. przedmiotów. politycznych.: Najuczeńszy 
prawnik cesarstwa nie. przytoczy mi, ani jednego przypadku, w którymby wy- 
razów był: w innem użyty: znaczeniu. AZ as 
Morderstwo! Tak, słyszeliśmy o niem,. ale, nie. w danym pzzypadku. 
Co_do- mnie wiem 0-morderstwie- zamierzonem , którego w roku 1836, 'dopu- 
ścił się w Strazburgu pan Bonaparte. Niechaj na to odpowie. Czyliż go Szwaj- 
carya wydała, gdzie szukał;schronienia?, Qzyliż wielkoduszna i słaba Szwaj- 
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carya nie wolała pochwycić raczéj za broń, aniżeli go opuścić? Znam ja inne 
morderswo zamierzone, którego się dopuścił tenże pan Bonaparte w r. 1840. 
Czyliż zbieg z Hamu, gość w Anglii, wówczas wydanym został rządowi fran- 
cuskiemu? Czyliż przynajmnićj na usilne i powtarzane ządania Ludwika Filipa, 
który wówczas zostawał w serdecznem sprzymierzu z Anglią, wydalono go 
z ziemi angielskićj? Były to morderstwa bezsprzecznie rozpoczęte, ostatnie z nich 
przynajmuićj we wszelkićj formie uznanem został za takie przez sąd, który nie 
zaocznie, ale wręcz oskarzonego sądził. Temi zamachami przedstawił wstęp 
do dokonanych z namysłem pogwałceń zaprzysiężonćj konstytucyi, do rzezi 
ido rozlewu ogromnego krwi na bulewarach dnia 4. Grudnia, do potępienia 
100,000 familii, jednem słowem do owych zbrodni, dla których Times go 
nazwał krzywoprzysięzcą, siepaczem i mordercą. Przytem nie należy spu- 
szczać z oka, że w obecnym przypadku sam oskarzyciel tak daleko się nie po- 
suwa. aby wspomniał o początku wykonania, j 

Zaden rząd, który wygnańcom otworzył progi gościnne, nie może pod 
żadnym warunkiem pozwalać na układanie spisków na swojćj ziemi i tak się 
wikłać w wojnę dla nich z narodem zaprzyjaźnionym. Nie ulega to żadnemu 
powątpiewaniu, Niemasz atoli powodu, do takowego działaaia. Prawo an- 
gielskie ma tę zasługę, że w swojćj mądrości przewidziało podobne przypadki 
i opatrzyło rząd w potrzebne pełnomocnictwa, aby winnych pociągać pod od- 
powiedzialność sądów angielskich. Możemy sobie przypomnieć pamiętny przy- 
padek z czasów pierwszego Bonapartego, nadto wykładali na posiedzeniu izby 
wyższćj w d. 4, Marca r. 1853 najznakomitsi mężowie stanu, jak lord Lynd- 
hirst, Brougham, Aberdeen i lord kanclerz bardzo wymownie zasady konsty- 
tucyjne i stwierdzili je w ten sposób, iż pod ich zasłoną niepotrzeba się ucie- 
kać do wydawania lub Alienbilu, bo zastósowanie pospolitego prawa angiel- 
skiego wystarcza na cudzoziemców. Ponieważ domniemany spisek miał być 
zawiązany w Londynie, natenczas gdybym był objęty sądowem dochodzeniem 
ztąd wynikłem, odwołałbym się do prawa pospolitego angielskiego. Do tego 
też więc prawa się odwołam. Jako wywdzięczenie się za gościnność , którćj 
mi od lat 8 Anglia udziela, poczytuję za obowiązek stanąć publicznie prze 
sądem i objaśnić go pod względem mojego postępowania, Ządam sam przeto, 
aby mnie stawiono przed sąd angielski i przysięgłych angielskich. Tam wię- 
cój wymagać będą aniżeli starćj nienawiści; tam, o tem jestem przekonany, 
znajdę wszelkie rękojmie uczciwego, wolńego i niepodległego procesu: angiel- 
skiego sądu i przysięgłych złożonych z krajowców, którzy ze spokojnością 
i uczciwością zdobiącą wolnych mężów, sądzić mnie będą. Anglia sobie jest 
więcój winną, aniżeli mnie. Gdyby się Anglia poddała wykonaniu bez spra- 
wdzenia tego, czego się od nićj domagają, wówczas samaby się pobiła i dzieje 
okryłaby hańbą. Niepodobną przeto jest jakakolwiek wątpliwość. Skoro rząd 
francuski użył wyrazu spisek, uznał przeto sam, że oskarzenie swoje zasadza 
na politycznym fakcie, ponieważ wyraz spisek w znaczeniu prawnem we Fran- 
cyi innego tłumaczenia nieprzypuszcza. Chodzi więc o wydanie politycznych 
zbrodniarzy. Ważność tćj kwestyi nienależy rozbierać wedle wielkości indy- 
widualnój lub narodowych interesów, jakkolwiek byłyby ważne, ale chodzi tu 
o najświętsze zasady wolności, sprawiedliwości, obyczajowości isumnienia ludz- 

ości. 
Londyn, 25. Lipca. Ledru Rollin. 

Przeciw temu listowi występuje Constitutionnel w jednćj nocie. Pół- 
urzędowy ów dziennik zamieszcza list następujący, podpisany przez sekretarza 
"redakcyi, który go, jak powiada, doszedł z Belgii: 

„Oczekiwany proces przed sądem przysięgłych sekwańskich i odkrycia, 
które się z niego wykażą, poruszają wychodzeów politycznych. Mówią o liście 
Ledru Rollina, który ma być wkrótce ogłoszony i mieć na celu, wyrzec, się 
wszelkiego udziału w jakimkolwiek spisku. Plan przywódzców ma na tem zą- 
leżeć, aby proces okryć śmiesznością przez wystawienie trzech uwięzionych 
Włochów jako denuncyatorów, zostających na żołdzie franeuskićj policyi. 


` Szczególnićj w Anglii starać się będą wszelkiemi środkami ująć publiczną opi- 


nią. przeciw postępowaniu rządu francuskiego i przeciw żądaniom, które tenże 
poczynił pod względem głównych współwinowajców i członków sprzysiężenia. 
Roja sobie, że ministerstwo angielskie w opinii publicznćj znajdzie dostateczną 
siłę, aby się uchylić od żądanego wygnania wychodzców. Jest to taktyka, za 
pomocą którćj spodziewają się cel osiągnąć, ale: która zapewnie się nie uda 
w. skutek, dowodów, które: proces dostarczy.a 

W. skutek-tych protestacyj wzajemnych, ciekawość do najwyższego sto- 
pnia jest rozbudzona,. jaki.obrót weźmie proces. Trudno przypuścić, ażeby 
rząd francuski dopuścił się oskarzenia w Monitorze, nie mając w ręku do- 
statecznych. dowodów. | : 


indye. 

La.Presse podaje dalszy. obraz Mirutu i Delhi: s 

Przeszłość, którąśmy kilku rysami naszkicowali, pozostawiła w równi- 
nie rozwjjającćj się; na. południu Delhów niezaprzeczone ślady. Na przestrzeni 
48 kilometrów liczącćj wzdłuż prawego brzegu Dźamy, piętrzą się olbrzymie 
ruiny do różnych należące wieków. Widać tam pałace, swarownie, pałace, 
warownie, kolumny, kościoły i grobowce, nad któremi wyrastają kopuły i mi- 
narety, świetniejące blaskiem kolorów... Obok pomników wzniesionych przez 
Patanów, znaleść tam można i inne odznaczające się zarówno pięknością archi- 
tektury, jak; wykwintnoscią, i. wdziękiem kształtów. Znaczna przestrzeń po- 
kryta jest: gruzami pałacu, warowni i meczetu Firuza l... Tam to wznosi: się 
Firuz Kobelah kolumna z metalu, symbol bożka Siya niegdyś uczczonego kościo- 
łem, którego widne są jeszczę. szezątki, Przesąd Indyan przywięzywał do 
trwałości. tój kolumny panowanie. królów rodaków, następnie Patanów, którzy 
kolejno rządzili krajem. Lecz berło monarchów indyjskich od przeszło 10 wie- 
ków. skruszone, króle pateńscy. wygaśli, «następcy. ich cesarze mongolscy -ze- 
szli do stanu niewoli, a kolumna Firuza stoi dotąd niby skazówka po nad gru- 
zami i grobami owych dynastyj, które mniemały się być nieśmiertelnemi. Hu- 
mayun spogląda. na nią ze szczytu swego wielkiego mauzolu, gdzię, marmur 
zaokrągla się. w wspaniałą kopułę, gdyż ojciec potężnego Akbara nieprzespa- 
nym; snem zalega tę równinę, którą Delhi sześć razy pyłem swych gruzów 
okryły, zanim Owo zajęły: miejsce, gdzie się dzisiaj wznoszą. PBH 

Podróżny podziwia.tu jeszcze pomiędzy. wielu ińnemi pomnikami, wspa- 
niałe groby. Nizar<al: Dina i Dzihanary - Bęgum,, starszej, córki szacha Dźihana, 
wspaniałą piramidalną kolumnę Katab- Minara, która w r. 1193. wzniesiona 


przez Kohub-Eddina, 5 swych piątr do 242 stóp wysokości dochodzących 
wieńczy piękną kopułą z białego marmuru. Pyszny gmach w okolicach Del- 
hów budzi podziw Europejczyków jest to sławne obserwatoryum zbudowane 
w r. 1742 przez Dżej-Ringa, księcia Dżejpuru i jednego z najbieglejszych 
astronomów wschodu. Dziś w wielkićj części uszkodzone przechowało ono 
Jeszcze kompas równikowy, mający 118 stóp długości, z podstawą 104 i linią 
perpendykularną 59 stóp mają. Balustrada z białego marmuru prowadzi do 
szczytu. Dżej - Sing nazwał go księciem kompasów. Mur na którym opisane 
jest półkole do wymiaru wysokości przedmiotów, czy to na wschód, czy na 
zachód, łączy go dwoma innemi zegarami słonecznemi mniejszych rozmiarów, 
Inne budowle niemnićj ważne, kolumny i przyrządy astronomiczne slużące do 
oznaczenia poziomego łuku słońca, księżyca i gwiazd, wielka powierzchnia 
wklęsła przedstawiająca półkulę niebieską, przedzielona 6 liniami odległemi od 
siebie o 15 stopni i tworząca jakby tyleż południków, dałyby nam wyobraże- 
nie, gdyby nawet dziejopisarze tego byli zaniechali, że Delhi były zarazem 
wielkiem politycznem i naukowem ogniskiem. W północno - zachodnićj stronie 
miasta ciągną się olbrzymie ogrody Szalimaru. Kosztowały one 25 milionów 
szacha Dzihana, lecz anioł zniszczenia przeszedł po tych rozkosznych miej- 
scach, gdzie niema już cienia z dawnego blasku. Położenie atoli zawsze jest 
nader urocze i rezydenci angielscy wznieśli tu pałac letni wraz z pięknym 
arkiem, 

; Lecz przypatrzymy się nowym Delhom, Wznoszą się one na linii skali- 
stych wzgórzy o 180 kilometrów od Agry, a o 1430 od Kalkuty i nie leżą jak 
to zwykle mówiono nad Dźamną, lecz o 1600 metrów blisko na prawym brzegu 
tćj rzeki nad jednym z jéj ramion, ktore odbierając od głównego koryta na 8 
kilometrów, łączy się z niem w odległości 3 kilometrów poniżćj. Mają one 
obwód 10 kilometrów i otoczone są z trzech stron pięknym murem, przerwa- 
nym tylko od strony rzeki, Szach Dźihan kazał wznieść w pewnych odstę- 
pach około tego muru obronnego, wieże nie dosyć jednak dostateczne, aby ich 
skutecznie ustrzedz mogły, lecz Anglicy zbudowali tu obszerne bastiony, z któ- 
rych każdy uzbrojony jest 9. działami i otoczyli je głęboką fosą i wysokim wa- 
łem. Ponieważ mur łączący bastyony jest zbyt rozległy, urządzili wieże ze- 
wnętrzne mające bronić muru dobrze utrzymy wanym ogniem działowym. Delhi 
stały się więc warownią arcyważną, czego sipajowie winszować sobie powinni, 
jeżeli w chwili, gdy to piszemy, nie ustąpili już przed siłami angielskiemi. 

Widok Delhów o podal jest wspaniały i uroczy. Na wałach pelnych aka- 
cyi i grobów ocienionych cmentarnemi krzewami, wznoszą się wysmukłe palmy; 
wykwintne minarety, domy z brukowanemi terasami i las wież, baszt i kopuł. 
Wnętrze miasta nie odpowiadaj jednak oczekiwaniu podróżnego, który je po 
raz pierwszy zwiedza. Ulice są ciasne i krzywe jak na całym wschodzie. Za- 
ledwie wyłączyć z nich można ulicę Szandni Szok. która od bramy pałacu, aż 
do bramy zwanćj delhicką ciągnie się w długości przeszło kilometra. Mieszkańcy 
powznosili na wielu miejscach domy zbliżające się mnićj więcćj poprzecznie do 
tej pięknej arteryi i zepsuli całą harmonią, jaką przedstawiały owe linie regu- 
larne domostw oddzielonych od siebie przedziałem 40 metrów; to samo stało 
się z inną ulicą równie szeroką biegnącą od bramy pałacu aż do bramy lachor- 
skićj. Ulica Szandni Szok, ma po obu stronach piękne dobrze zaopatrzone 
sklepy, czystość jéj jest uderzająca, a poprzek nićj płynie niewielki prąd wody 
kanałem, którego łoże wysłane jest czerwonym granitem. W ulicy tej widać 
słynny meczet Roszen ed Dulab, gdzie przesiadywał Nadyr szach smutny 
i niespokojny, podczas gdy żołnierze jego mordowali mieszkańców w Delhi. 
Tu wznosi się także pałac cesarski, gmach wspaniały przypominający Kremlin 
mnóstwem swych wieź i kopuł i przewyższający nawet według zdania wielu 
tę dawną stolicę carów. Jest on otoczony ze wszystkich stron, wyjąwszy od 
strony rzeki, murem z czerwonego granitu, mającym 14 kilometru obwodu 
i osłoniony wieżyczkami. Wchodzi się doń przez szereg pysznych portyków 
kunsztownie rzeźbionych. Jedną z najgodniejszych widzenia sal w jego wnę- 
trzu, jest »diwan-khoss, czyli sala obrad prywatnych, obszerny i wspaniały 
i wspaniały pawilon z białego marmuru z takiemiż kopułami, wychodzący z je- 
dnéj strony na podwórze ozdobione w dzieła sztuki rzeźbiarskićj, z drugićj na 
ogrody cesarskie. Bogata plecionka z liści srebrnych zdobiła niegdyś sufit wiel- 
kićj tćj sali, którćj filary i arkady rzeźbione są w piękne arabeski i napisy cha- 
rakterem perskim. Szach Dźihan umieścił umieścił tu ów sławny tron pawi, 
o którym mówiliśmy wyżćj i kazał wyryć złotemi głoskami na murze napis, 
mający przypominać następcom jego, znikomość rzeczy światowych: »Jeżeli 
jest raj na ziemi, to ten«. Potomek nieszczęśliwy Szacha Dżikan, ów cień 
wielkiego Mogoła, który w roku 1837 wstąpił na tron po Akbarze II. pod na- 
zwą Mohameda Bahadur, czuje się zbyt małym i upokorzonym, aby się mógł 
ośmielić wstąpić do sali »diwan-khoss, a jeżeli zbuntowani sipajowie wprowa- 
dzili go tamże dla ogłoszenia nowćj jego władzy królewskićj, świadkami jego 
koronacyi były puhacze, kruki, sępy i niedoperze, które od pół wieku zajęły 
mieszkanie w owćj sali pełnej jeszcze świetnych wspomnień przeszłości. Naj- 
większa część wielkich komnat roskosznego »Meti-mesjid czyli meczetu dwor- 
skiego również jak zwyż wspomniona sala obrad i ogrody znajduje się w sta- 
nie zupełnego spustoszenia. 

Wielki meczet (Dżema-mejid) jest po placu najpiękniejszym pomnikiem 
w Delhach. Zbudowany przez szacha Dźiban, wznosi on się na masie skał 
tworzących na wierzchu płaszczyzn, panującą z wysokości 30 stóp nad sąsie- 
dniemi domami.. Platforma czyli dziedziniec jest to czworobok 550 stóp liczący. 
Jest on wyłożony czerwonym granitem i wchodzi się doń przez cztery wielkie 
portyki, do których się po tyluż schodach wstępuje. Trzy kopity z białego 
marmuru w czarne żyły wznoszą się nad meczetem, którego acyata przyo- 
zdobiona jest na każdym rogu minaretem 150 stóp wysokim. Rząd angielski, 
który dozwolił rozpaść się w gruzy największćj części dzieł sztuki i powsze- 
chnego użytku, pozostałych w Indostanie po krajowych jego monarchach, za- 
jał się szczególnie meczetem Dżema-mesjid na reperacyę jego w r. 1851 zna- 
czną sumę przeznaczył. Miasto posiada bisko 40 innych meczetów, lecz jeden 
tylko zasługuje na wzmiankę po tym, cośmy przytoczyli. Jest to »Kala- 
mesjid« czyli czarny meczet, tak nazwany od ciemnej barwy, którą go starość 
okryła. Anglicy posiadają w Delhi kościoł chrześciański, który pułkownik Skin- 
ner swoim kosztem zbudował w pobliżu bramy kaszmirskićj. Kompania zre- 
„Sztą wyczyściła ku wielkićj radości mieszkańców kanał Ali-Murdun-Chan, który 
przestał zasilać miasto. 
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Według spisu z roku 1845 na 1846 ladność Delhów wynosiła 137,977 
mieszkańców, pomiędzy któremi 71,530 indyan, 66,120 muzułmanów i 327 
chrześcian. Lecz do tćj liczby dołączyć należy 22,000 mieszkańców przedmiej. 
skich, co wynosi razem dusz 160,000. Handel w Delhach bardzo jest oży- 
wiony. W ciągu r. 1851 weszło do miasta 180,000. koni lub zwierząt pocią. 
gowych z ładunkiem towarowym i 65,000 pojazdów. Handel składa się głó- 
wnie z koni, owoców, kaszmirów, drogich kamieni i wyrobów jubilerskich, 
Do tych przedmiotów dołączyć trzeba ważne płody miejscowego przemysłu, 
jako to szale, materye bawełniane, indygo itd. Jako ognisko umysłowe Delhi. 
najwaźniejszem jest miastem Indyi, Wychodzi tu prócz gazety Delhickićj 
w języku angielskim, 8 dzienników w języku krajowym. Szkoły są tu liczne 
Najpierwszym zakładem naukowym jest kolegium Ghazi-eddin-chan, utwo- 
rzone w roku 1792, a zreorganizowane przez Anglików w r. 1829, Wykład 
obejmuje tu 4 główne oddziały: sanskrycki, perski, arabski, angielski, Liczba 
uczniów wynosiła w roku 1851 333, pomiędzy którymi 206 muzułmanów 
105 indyan i 22 europejczyków. ? 

W ulicach Delhów uwija się wiele powózek za 
wołmi; niosący palankiny, słonie służące pod wierzch i tłumy pieszych dniem 
i nocą wzbijają chmurę pyłów. Miasta południowćj Europy zaledwo dać mogą 
wyobrażenie o ruchu i odurzającćj wielomowności Indyan. Do zgiełku tego 
dodać jeszcze trzeba odgłosy muzyki, ryk wołów i przestraszający kwik slo- 
niów. W bazarach ruch i wrzawa niemniejsza: przedają tam niezliczoną ro- 
zmaitość towarów, zacząwszy od kosztownych kaszmirowych szalów aż do 
kroci PASTE przedmiotów, niezbędnych dla dam indyjskich i mahometań- 
skich, od bydła i psów aż do dzikich zwierząt, niedźwiedzi, lwów, tygrysów. 
panter, jaguarów, które zamknięte w klatkach nabywane bywają przez boga- 
PMA przyjemności w domu. Mieszkańcy mają zwyczaj wywieszać na ta- 
rasach dla 


przężonych końmi lub 


cze wprawdzie lecz nader ważne, gdyż ogromny wywierający wpływ na kraj 
zostali 1 


Kronika miejscowa. 


Poznań, 1. Sierpnia. — Młody złodzićj Henicke, który tu powierzo 
sobie konia do oprowadzania ukradł, sdłwytati m został Ae A w Czyta. 
kowie i osadzonym w więzieniu. 

_ Pleszew, 30. Lipca. — W d. 26. b. m. we wsi G. odległćj od nas o 2 
mile wybuchnął ogień w stodole dworskićj o trzech bojewicach, która się spa- 
liła do szczęta wraz z 300 mendelami Żyta w nićj się znajdującemi. Mówią, 
że ogień powstał w skutek strzelenia niedalego wrót stodolnych, — Na zapyta- 
nie, czyli duchowny udający się na odpust poza parafią wolnym jest od oplaty 
drogowego, jak to jest we zwyczaju w parafii, odpowiedziała landratura miej- 
scowa, iż tylko wolność ta od opłaty rozciąga się do służby duchownćj 
w obrębie parafii, 

Wolsztyn, 30. Lipca. — W d. 27. b. m. w południe w buchnął ogień 
w Zakrzewie i w krótkim czasie pochłonął 6 dimos i stodołę! Ze spalóych 
budynków tylko dwa są wyżćj nad 25 tal, zabezpieczone w kasie o niowej. — 
W dniach 25. i 26. z. m. odbył się egzamin abituryencki w Paddyża i cała 
klasa najwyższa, czyli 18 uczniów uznanych zostało za zdatnych i otrzymali 
zaświadczenia dojrzałości. Po egzaminie żegnał się dotychczasowy dyrektor 
ksiądz Gawrecki, który odchodzi na probostwo w Rogoźnie, z nauczycielami ` 
i uczniami, poczem komisarz rejencyjny radzca szkolny Dr. Milewski wprowa- 
dził dotychczasowego nauczyciela religii księdza Rochra, na dyrektorstwo tego 
zakładu naukowego. À 

ŻA Wągrowieckiego, 30. Lipca. — We Włóknach, wiosce pół mili od 
Skoków odległćj, wybuchnął 29. b. m. o ósmćj godzinie na wieczór ogień. 
Nagle spłonął dwór — mimo wszelkićj pracy i staranności nie było można po- 
żaru ugasić. W pomoc nieszczęśliwym i do ognia gaszenia przybyły lotem 
błyskawicy dwie sikawki ze Skoków i jedna z Budziszewa; jezioro w bliskości 
leżące, dostarczało wprawdzie dosyć wody, lecz uciążliwie było tak dla koni 
jako i ludzi pod górę do dworcu gorejącego ją sprowadzać, dla tego sikawki 
nie mogly być zawsze w ciągłćj pracy. A co gorsza, wiatr wiał południowo- 
zachodni, który najwięcój do szybkiego rozszerzenia ognia i spłonienia budynku 
się przyczynił. Meble, o ile się można było przekonać, po większćj części wy- 
dostano, prócz tych, które w pokojach drugiego piętra się znajdowały. Ko- 
sztowna pościel, bielizna, niezliczona masa ubiorów damskich i męzkich w pe- 
rzynę się obróciła, Przyczyna pożaru dotychczas niewiadoma. — Tak więc 
ów dwór, sławny ze staropolskićj gościnności, dziś smutny tylko po sobie wi- 
dok pozostawia. ig ' 


jA Rozmaite wiadomości. 
— Któżby rzekł że w Pradze czeskićj tyle Chinczyków! — Niedawno 
temu księgarnie pragskie otrzymały z Hong konga znaczny zapas biblij w chiń- 
skiem tłumaczeniu, W kilku tygodniach cały ten zapas został rozprzedany, 
księgarze byli zmuszeni drugićj przesyłki zażądać. 


Wiadomosci literackie. 
Sierpnia. — »Przyrody i przemysłu« rok II wyszedł nr 31. 
| (Dodatek.) 


Poznań, 1. 
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„© 178. - Dodatek do Gazety: Wielkiego Księstwa Poznańskiego, dnia 2. Sierpniaj1857. 


a = 


i zawiera: Swedenborg i zabobony. 


| Juliana Zaborowskiego. — Część praktyczna. Rys Ergonomii czyli nauki 

© pracy, opartćj, na .prawdach poczerpniętych z nauki przyrody, (ciąg dalszy ) 

_ przez Wojciecha Jastrzębiowskiego. —Przegląd ruchu literackiego nau- 
kowego w dziędzinie nauk przyrodniczych. literatura zagraniczna. 


Stowarzyszenie kupieckie w Poznaniu. 
84 Zgromadzenie d. 1. Sierpnia 1857. 
' Okowita (beczka po 9600 4 Trallesa) na miejscu bez beczki 261—3, z be- 


czką na bieżący miesiąc 26 list. 


A 


Berlin, 31. Lipca. 
Pszenica 58 —84 tal. 


Żyto 47—48 tal., nia Lipiec 474 481 -47— tal, na Lipiec Sierpień 
ździernik 49—1—1 tal., 
na Październik Listopad 50—1 tal., na Listopad Grudzień 50—1 tal., na wio- 


i Sierpień Wrzesień 474 —1—38 tal., na 


snę 514 —52 tal. 

` Olej rzepiów. 
na' Wrzesień Paź 
na Listopad Grudzień 142—4 tal, 


-*Okówita 301 tal., na Lipiec 305—$ tal., na Lipiec Sierpień i Sierpień 


Nakładem księgarni N. Kamieńskiego i Spółki 

w Poznaniu wyszły: 

Birkowski, (Dominikanin z czasów zygmuntowskich). 
Dziewięć kazań, Cena 1 Tal. 

Błociszewski.  Historya Powszechna z tablicami 
chronologicznemi tomów 4. 6 Tal. 

Bóg i ludzkość, mężczyzna i kobieta. 20 Sgr. 

Co. się działo w Polsce od samego początku aż do 
pierwszego rozbioru kraju. Ceua 1 Tal. 

Co się stało w Polsce od pierwszego jćj rozbioru aż 
do końca wojen Napoleona. 5 Sgr., (dla ks. po- 
znańskiego zniżona). 

Czelakowski. Odgłos pieśni ruskich. 

Cztery powieści. 15 Sgr. 

Dembowski. Piśmiennictwo polskie w zarysie, 2 Tal. 

Dyalogiczną Gramatyka francuska na sposób Ollen- 
dacia dla, Polaków obrobiona 2 części. 2 Tal. 

Dziennik domowy z r. 1840. co tydzień numer. Ce- 

na zniżona 2 Tal. 

» »  zlat 1841. aż do roku 1847. włą- 
cznie co dwa tygodnie numer. Cena każdego ro- 
cznika 1 Tal. 15 Sgr: Nabywający wszystkie 
ośm numerów płaci $ Tal. f 

Franke. Słowa pokoju i miłości, (4 Ser. 

Goszczyński Seweryn. Król Zamczyska. 1 Tal. 

Historya  siedmiomiesięcznego teatru w Poznaniu. 

r: 

Horak Kilka słów o działaniu Ugo korpusu (Ra- 
morino w r. 1831. w czasie szturmu Warszawy). 
10 Sgr. 

Jakie są siły zmysłowe i zdolności umysłowe, tu- 
dzież skłonności serca Niemców i Polaków same 
„języki tych narodów. świadczą. 6 Sgr. 

Jenerał Bem w Siedmiogrodzie i Węgrzech w roku 
1846. i 1849. z mapą teatru wojny. 20 Sgr. 
Kamieński Ks. M. . Kazania na niedziele i święta, 3 

części. 2 Tal. 

Nabożeństwo pasyjne i inne pie- 
śni nabożne z melodyą w nutach na pięknym pa- 
pierze 3 Sgr., na zwykłym 11. ` 

Karnkowski, (arcybiskup gnieźnieński r. 1582 do 
1605).  Messiasz albo kazania o upadku i napra- 
wie rodzaju ludzkiego. 14 Tal. 

Konfederacya Gołąbska, obraz historyczny skreślo- 
ny za czasów Stanisława Augusta przez niewia- 
domego pisarza. 15 Tal. 

Krasicki. Bajki. 6 Sgr. 

KRES do nabożeństwa dla młodzieży katolickićj, 

gr. 

Legiony polskie na Węgrzech (r. 1848,), wspomnie- 

nia oficera polskiego, 10 Sgr. 


12 Sgr. 


» » » 


Er Polska wieków średnich 2 pierwsze tomy. 
:4 Tal, 
Libelt. | Wykład matematyki dwa tomy. 34 Tal. 


Listy nad wypadkami w Polsce w latach 1763. 
1 1766. ciekawe źródło historyczne). 20 Sgr. 
Matecki, Poradnik dla młodych matek, czyli fizy- 

«czne wychowanie dzieci w pierwszych siedmiu 

datach. 15 Tal. 
Moraczewski Jędrzćj. Dzieje Rzeczy pospolitój pol- 
skićj 9 tomów. 13% Tal. 


» » Opis pierwszego zjazdu slo- 
wiańskiego w Pradze. 10 
Sgr. 

» » Polska w złotym. wieku, 


przedstawiona wyimkami 
z dziejów Rzeczypospoli- 
tej. 14 Tal. 


` Handel bardzo ograniczony i nie' masz odbytu. i 


Wiadomosci handiowe. 


Wrzesień Pa 


15 tal., na Lipiec 15—1414 tal., na Lipiec Sierpień 145 tal., 
ziernik 144—344 tal., na Październik Listopad 143—-5, tal., 


Tomasza a Kempis. 


Prelekcya Schleidena , spolszcona, przez . Wrzesień 303—3— 7, tal 
nik Listopad 285—1 tal., 


BAZAR: Gorzeński 


z Smiełowa, Koczorowski z Dębna, 
Łącki:z Posadowa, Rekowski z Koszat. 1 
HOTEL RZYMSKI BUSCHA : Sydow z Karniszewa, h 
Radoliński z Jarocina, Meyer z Berlina, Fourrière z Paryża, Gläser z Wrocławia, 
Pfeiffer z Frankfurtu n. M., Lówenberg z Hamburga. 

HOTEL DREZDENSK: MYLIUSA : Diisting z Neustrelitz, Seiffert z Królewca, 
Heiter, Mendelsohn, Guttmann i Samter z Berlina, Hauch, 


„Da Wrzesień Październik 294—3 tal., na Paździer- 
na Listopad. Grudzień 271—1 tal., na wiosnę 274 tal. 


— Przybyli do Poznania 1. Sierpnia. 


hr. Mielżyński z Pawłowie, 


Sellentin z Komorowa, hr. 


Heinemann i Schulz 


z Szezecina, Niessing z Nowegomiasta, Herrmann z Magdeburga, bar. Gerlach z Me- 


klenburga, Diisterloh 


amaa HOTEL DU NORD: 


z Elbląga, Feldhaim z Dettelbach. da 

Möller. z. Królewca, Wild z Krakowa, Szostkiewicz, Unger 
i Jaworski z Warszawy. 

POD CZARNYM ORŁEM: Zielonacki z Chwalibogowa, Neugebauer z Chełmna. 


HO'TEL BERLINSKI: Pinner z Pniew, Jażdżewski z Wrześni, Thrimer z Rogo- 
żna, Büttner z Wrocławia. 


HOTEL PARYZKI: Iwaszkiewicz z Lwówka, Bieczyński z Wągrówca, Friske z Ro- 
żnowa, Linke z Wełny. 
POD BIAŁYM ORŁEM: 
z Paryża, Vorberg z Döbeln. 


Favre z Wielenia, Hoffmann z Hohenstein. Babiańska 


HOTEL EICHBORNA ; Danziger z Łobżenicy, Hirsch z Magdeburga, Bernhardt 


z Wrocławia, 


8 Winnicki z Aarau. 


Magazynowa 45. 


Myśli o sposobie urządzenia szkół ogólnych wyż- 


szych. 74 Sgr. 

Ołtarzyk Katolicki czyli książką. do nabożeństwa 
obejmująca modlitwy najdawniejsze i najzwyklej - 
sze. Między wodlitwami najdawniejsze i najzwy- 
klejsze, Między modlitwami podano także Lita- 
nie, Koronki, Godzinki, Rożaniec i Pieśni. 15 Sgr. 

Pięć powieści. 15 Sgr. 

Pieśni Salomona przez K. U. 1 Tal. 

Polowanie czyli panicz w beczce.  Krotofila ze śpie- 
wem, pisana w r. 1790. przez J. Szczanieckie go 
TĘ Sgr. 

Bik. filozofia wiejskiego gospodarstwa. 24 Sg. 

Processio in ęSolemnitate Carporis Christi Domiai, 
zwykłe wydanie 1 Tal. ozdobne 3 Tal. 

Promemoria względem praw kościoła w W. Ks. Po- 
znańskiem od czasu zaboru pruskiego. Wydane 
r. 1848. 5 Sgr. 

Rakowiecki. Początek wielkiego dramatu. 24 Sgr. 

Rok, pismo czasowe na-rok 1843., 1844,31 1845. 
Cena każdego rocznika (zniżona) po 3 Tal. razem 
9 Tal,, z roku 1846. 4 zeszyty. 2 Tal. 

SEAN tyczące się dziejów dawnćj Polski, przez 

„ 1 Tal. 


Siemieński. Muzamerit czyli powieści przy świetle 
„księżyca 2 tomy. 2 Tal. 
iemieński, Świtezianka, fantazya dramatyczna. 


20 Sgr. 


Liliowa dolina, 

6 Sgr. 

Ogród różany, przekład z ła- 
cińskiego. 4 Sgr. 


przekład z ję- 
zyka łacińskiego. 


» p O samotnościi milczeniu, prze- 
„kład z łacińskiego. . 4 Sgr. 
» » O naśladowaniu Chrystusa 


ksiąg cztery przekładania 
Tadeusza Matuszewicza. 15 
S 


gr. 

Tomicki.  Przetor do rozgmatwania plemion Sarma- 
cyi i Germanii starożytności. 20 Sgr. 

Trzemsyn, historya zabawna dla dzieci. 74 Sgr. 

Woykowska Julia. Dwie książki, które stary Woj- 

ciech kupił itd, 2 części. 16 Sgr. 
» » O poćciwym Janku i dobrćj Ma- 
rysiit. d. 6 Sgr. 

Zawadzki Stanisław. (Geografia ogólna ze szezegól- 
nym względem na Słowiańszczyznę a mianowicie 
„Polske. 1. Tal. 

Zemstwa Wandy, 
15 Sgr. 

Zbiór nabożeństwa, dla chrześcian katolików, (książ- 
ka obejmująca zwykłe nabożeństwo, zastósowa- 
ne do dni urocz stych, z ewanieliami), 15 Sgr. 

Złoty ołtarzyk dla chłopców. 4 Sgr. ` 
» > <, dla dziewcząt. 4 Sgr. 
> » . dla.chłopców na welinowym papie- 
rze, 10.Sgr. 

dla dziewcząt na welinowym papie- 
rze. 10. Sgr. 

Zywot Pana i Boga naszego Jezusa Chrystusa opi. 


poema satyryczno - żartobliwe 


» » 


HOTEL KRUGA: Richter 


i Fenske z N. Tomyśla, Dahms z Berlina, Jasreck z Peitz, 


W. MIESZKANIU PRYWA'WTNEM: Buttermilch z Leszna, Strobel z Rogoźna, ul. 


sany przez świętego Bonawenturę a przez Balta- 
zara (pecia przetłumaczony i wydany pierwszy 
„ raz w Krakowie w roku 1522. 25 Sgr. 
Żywot Świętego Jana Chryzostoma 'w krótkości ze- 
brany podług ks. Godescarda i ks. Jagera w Sor- 
bonie. 5 Sgr. f . 


SPRZEDAZ KONIECZNA. 
Królewski Sąd powiatowy w Bydgoszczy. 

Części wolnych dóbr szlacheckich Mruczynia 
Nr. 173. Litt. A. B. i C. w powiecie Bydgoskim 
położone, HerrmanowiFryderykowii Emmie 
z domu Franke, małżonkom Wo eniger należące, 
oszacowane na 33,638 Tal. 13 Sgr. 4 Fen. wedle 
taxy, mogącćj być przejrzanćj wraz z wykazem hy- 
potecznym i warunkami w Registraturze, mają być 
dnia 10. Grudnia 1857. przed południem o 11tój 
godzinie w. miejscu zwykłóm posiedzeń sądowych 
sprzedane. 

Wszyscy niewiadomi pretendenci realni wzywają. 
się do zgłoszenia się pod uniknieniem prekluzyi naj- 
później w terminie oznaczonym, a właściciele zahy- 
potekowanych pretensyj pod działem III. liczbą 27. 
dla massy konkursowćj kupca Koernera i pod 
działem TiL. liczbą 50. dla massy majątkowój W y- 
sieckiego resp. Tal. 10 Sgr. 15 i Tal. 1342 Spr, 
2 Fen. 6. wynoszących, jako też wierzyciele Ernest 
Otto Jan August Buchholz dawnićj w Par- 
liniei owdowiała Anna Griinauerz domu Biitt- 
ner, dawniej w Bydgoszczy, zostają do tego 
zapozwani. 

Wierzyciele zaś którzy 
realnćj. z księgi hypotecznćj niepochodzący, z pie- 
niędzy za sprzedaż poszukują, powinni pretensye 
swoje Sądowi sprzedawczemu podać. 

Bydgoszcz, duia 18. Maja 1857. 

Królewski Sąd powiatowy. I. Wydział 


Wystawa sztuk pięknych. 


Przeznaczone do wylosowania między Członków 
towarzystwa obrazy, na wczorajszym dniu zostały 
obrane przez Komissyą do tego wyznaczoną, 

Siedmnaście obrazów oznaczone zostały z napi- 
sem właściwym i przez to wykluczone od sprzeda- 
ży dalszćj. j i 

Ze względu na zwiększony w ostatnich upłynio- 
nych: dniach, udział publiczności, postanowiliśmy 
przedłużyć wystawę obrazów w: sali Ratusza tutej- 
szego aż do dnia 10. Sierpnia r. b. 

Poznań, dnia 31. Lipca 1857. 


Komitet Administracyjny Towarzystwa 
sztuk pięknych. 


zaspokojenia pretensyi 


ZKUSCHNERA pracownia fotografowania 
i malowania portretów przy Wilhelmowskićj 
ulicy Nr. 25. obok Hotelu Bawarskiego, jest otwar- 
ta codziennie od godziny 9. do 4. 


— = > 


Zakończenie kursu tańca 
odbędzie się w Wrześni na dniu 5. Sierpnia w sali 


Pana Paprzyckiego; na które zapraszam Szano-. 
wną Publiczność. 


kHiornel Szczepański. 


ka 
Towarzystwo Narodowe Pruskie ubespieczeń w Szczecinie 


posiadające 3.000.000 Ealarów kapitału zakładowego 


i przeszło 559,000 Malarów funduszu rezerwowego, 
ubespiecza od pożaru po stałych i nader umiarkowanych premiach bez wszelkićj dopłaty: sporzęły 
i inne zraeehosmości domowe; składy towarów wszelkiego rodzaju: 
bory, ziemiopłody, bydło: inwentarze ii. d. 

j Podpisani polecają się niniejszém Szanownéj Publiczności do przyjmow 
Ajenci główni 


Karol Edward Scheel Rudolf Rabsilber 


w Lesznie. w Poznaniu. 


ania wniosków. 


Ajenci specyalni 


w obwodzie Leszczyńskim: Karol Rothert w Puniecu. 
Otto Heyn w Kościanie. | W. A. Busse w Rawiczu. 
C. F. Penthner w Krzywiniu. ©. Baumann w Swięciochowie. 
W obwodzie Poznańskim: 
M. Głowiński w Obornikach. 
Albert Garfey w Ostrowie. 
Izydor Salomon w Połajewie. 
C W. L. Kayser w Rogoźnie. 
Juliusz Peyser w Szamotułach. 
Dr. Eckert w Zaniemyślu. 
G. A. Marweg w, Ostrzeszowie. 
C. E. Nitsche w Smiglu. 
A. Breunig w Skokach. 
Józef Herrmann w Skwierzynie. 
R. A. Langiewicz w Witkowie. 
Ernest Anders w Wolsztynie. 
H. Selle aptekarz w Wronkach. 


Michał Asch — ) „p ; 
Edward Jeenicke) “ az 
Karol Keerger w Zbąszyniu. 

A. Selle w Międzychodzie. 

A. Schnell w Bninie. 

Julius Bellach w Buku, 

C. Rasche w Grodzisku. 

M. Goldring w Jarocinie. 
Herrmann Landau w Kempnie. 
Jakób Czapski w Koźminie. 
Karol Tiesler w Krotoszynie. 
Wilhelm Griebsch w Lwówku. 
Robert Peyser w Nowem mieście. 


00 00 Pastyle na wszelkie choroby piersiowe. pien z 
se Me 4 na uleczenie całkowite chorób piersiowych, jakiemi są: katar, kaszel, dychawi- POR W 
sę 1842. % czność, ściśnienie piersi 1 t. d. niema nie skuteczniejszego 1 lepszego jak Pate + 1845: > 
PWZ RPeciorale przez aptekarza Georgé w Epinal. Lekarstwo to sprzedaje PORZ 
się we wszystkich miastach w Niemczech, a w APOzZ2OcPÓW s tylko w Cukierni i fabryce karmelków 
i czekolady A. Szpingiera. na przeciw zegaru pocztowego. 


kturę do pokrywania dachów, bezpieczną od ognia, 


poleca i 
Weodos Banarte 


edowego Król. Regencyi w Szczecinie. 
N EE. 


a dachy, we Finkenwalde, kupca 


Kamienną te 


Pana FT. L. Schródera wW Szczecinie, 


Wyjątek z Nr. 2. 1807. Dziennika urz 
OBWEESZCZ HE 


robiona w nowo -urządzonćj fabryce tektur n 

została, ze względu, ile takowa pożarowi oprzeć się zdoła, przez 

dokładnie wypróbowaną, a odbyta próba wykazała, że dachy 
we względzie bezpieczeństwa w pożarze, 

równywają, co się na wniosek fabrykanta, 
27. Grudnia 1856. 

raw wewnęśrznych. 


Rysunkowych. 


aż do igaremeńsisich 


Tektura na dachy, 
F. L. Schródera, tu zamieszkałego, 
Król. Inspektora bndowli, Herrmanna, « 
płaskie tym fabrykatem podług Ebartskićj, metody pokryte, 
dachom dachówkowym podkładanym lupanemi deseczkami wy 
podaje niniejszém do publicznćj wiadomości. Szczecin, dnia 


Eśról. Eiegencyd; wydział dla sp 


- LJ v 3 a y n LI 

Skład Cygar i Materyałów piśmiennych 1 
Prócz Cygar począwszy od aCdzóBBEE inporio wanych 4 | 

i Hlazmburysiiich do ceny 15 Tal. pro Mill, w składzie mym przy Wilhelmowskim placu Nr. 4. 

z dniem dzisiejszym założyłem Fandel Miaieryałów piśmiennych i rysium= 

kowych w wielkim wyborze. 

O czóm Szanowną Pub 

nowaniem. 


wiadamiając, polecam się łaskaw ym w zględom z usza- 


M. Morgensierm, 
przy Wilhelmowskim placu Nr. 4. obok Hotelu du Nord. 


liczność za 


Szanownyn panom agronom 
>” praw 


sprowadzonego 072 
SONS , odebra 


yp Peruwiańskie Guano -aý 
na tutejszym składzie komissyjnym Panów J. F. 
Poppe i Spółki w Berlinie, polecam w znanym 


prawdziwym gatunku. cę do siewu, 
Rudolf Mabslher w Poznaniu, w oryginalnych pakunkach i proszę 0 wcześne Za- 
E SPEGYLOF: mówienia. Weodor EÈ aarti. 
Zamówienia na syto prono ——— ACTI 
skie do siewu i pszenicę . 7 zaręcze alei)  ziewiisi h 
niem za prawdziwość, E is dla Panów J. F. A E, roenn scierniskowéj, 
Poppei Spółki w Berlinie i upraszam o wcze. _ zdolne do kiełkowania poteca A 
sne polecenia. Meodor Baarih. 
Rudolf Rabsilber w Poznaniu, 


. Spedytor. f 
W Rynka w Poznaniu pod Wr. JD. 


jest do wydzierzawienia kram, pokój na skład i skle- 
py od 1. Października r. b. lub natychmiast. 


"Na placu Działowym Nr. 6. są pomieszkania na 
1. 18. piętrze od Św. Michała do wynajęcia. 


BOGOWOŁ gogo 
< Towary Z bielnika 5 


i od Nr. 1. do 19. nadeszły i upraszam t 
odebrać. Amiomi Schmid. 


6. 
O0Q0OGOGOOOCOGNA 


X 


py 


paa ab s a a a a | 
POMMADE des CHATELAINES 


ou Eiiygiene du moyen Age. 
|| Cette pommade est composée de plantes hy- 
|| gieniques, à base tonique. — Découvertes 
| dans un manuscrit par HALMIN, ce remède in- 
Ñ faillible était employé par nos belles Châtelaines 

du moyen w pour conserver jusqu,à Tage le 
| plus avancé leurs cheveux d'une beauté remar- 
quable. — Ce produit active avec vigueur le | 
E] crue des cheveux, leur donne du brillant, de la 
| souplesse, et les empóche de blanchir en s'en 
(A servant journellement. 
||  Composće par CHALMIN, parfumeur - chi- 
| miste, a Rouen, T. de © Hôpital, 40. 
|| Dópót à Posen au Magasin de Paris de Mon- 
| tigny Desfossć Wilhelmsstrasse 24. 


Mekturę smolewcowaną bezpieczną od ognia 
z fabryki Panów Alberta Damke & Comp. w Ber- 
liniei Moabicie, doswiadczoną w skutek roz- 
porządzenia Król. Ministeryum wydziału rękodzieł, 
rzemiosł itd. a następnie poleconą, ma w zapasie i 
sprzedaje po cenach fabrycznych 
Eguuciolf HBabsilber s 

Spedytor w Poznaniu. 


smoólowcowaną do PO- 


Tekture 
krycia dachów z fabryki Alberta Dam- 
ke ŚĆ Comp., w komisie w Poznaniu u Pana 


Wadolfa Babsiiber, doświadczywszy 
pod względem dobroci i trwałości w zimnie, cieple 
i mokrości uznałem jako doskonałą, i dla tego 
użytą tóż została do pokrycia wielkićj części zabu- 
dowań tutajszój Poznańskićj fabryki guano. 
Poznań, dnia 15. Marca 1856. 
. A. Hipowitz, chemik. 


Odwołując się na powyższe obwieszczenia dodaję 
że podejmuję się także kompletnego pokry wania da- 
chów tekturowych i oznajmiam, iż tutejszy bla- 
charz Pan Kelber pokrywa dachy wzwyż wymie- 


nione. Rudolf EGabsiiber, 


Nowego pokrycia iupkami po 
najtańszych cenach podejmuje się w Poznaniu i 
okolicy Z zaręczeniem, mułarz i dekarz lern 
przy ulicy Wilhelmowskićj Nr. 1. 


Dla gospodyń. 

Posiadam w zapasie-ulubione naczynia parowe do 
gotowania nowych ziemniaków, które tym sposo- 
bem zyskają na smaku. 

A. Girosser , blachnierz, 
Wilbelmowska ulica Nr. 18. 


©  Drelichy na miechy 

© we wszelkich gatunkach. jako téż gotowe 
miechy do zboża poleca tanio 

Antoni Schmidt. 

Od 1. Października r. b. życzymy sobie przyjąć 
uczniów Gymnazyalnych na stancyą i stół 
wniajac stół przyzwoity i dozór domowy; 
będziemy na Garbarach obok nowego polskiego Gy- 
mnazyum Nr. 54., teraz mieszkamy Garbary Nr. 47. 

BMożalscy. 


» 


Kurs giełdy berlińskiej. | 


PEETA EE 
i Sto. | Na pr. kurant | 
Dnia 34. Lipca 1857. pa papie” gotowi- 
pCŁ | rami. zng, 
Pożyczka rządowa dobrowolna ... . .|43 | — | 100} 
dito z roku 1850. . . „| 45 | == „| 1004 
dito z roku 1852... „| 45 | — | 14004 
dito z roku 1853... „| 4 944 | — 
dito z roku 1854... „| 4> 1004 
, Obligi długu skarbowego . . à «se. 340] = 844 
dito premiów handlu morskiego . „| = | = — 
dito. Marchii Elektoralnćj i Nowej | 35 | — 834 
dito miasta Berlina . . « « «+ + * 4; | — 997 
dito takog Sa i E NOn 34 | — 824 
Listy zastawne Marchii Elekt. i Nowćj| 34 | — 854 
dito Prus Wschodnich. . 4 35 | — 85ł 
dito Pomorskie. s... 3: | 86 m 
dito W. X. Poznańskiego „| 4 | — 994 
dito W. X. Pozn. (nowe) .| 37 | — 864 
| /dito Szląskie . . eje e « . « GR | = 874 
dito Prus zachodnich... .|33| — | 813 
Bilety rentowe Poznańskie . . <. » » 4 914 
Louisdoryw: sbo aeiebostae » 9 * — m 200 


Akcye kolei 4elazn „Star 


